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KOMONIKATY T.R.P.
Komunikat Nr. 116

R e d a k c ja  „ K ło s ó w  z w r ó c i ł a  s i ę  d o  

S e k r e t a r j a tu  P o w . w  s p r a w ie  z a c h ę ­

c e n ia  R o ln ik ó w  d o n a p i s a n ia a r ty ­

k u łó w  f a c h o w y c h  r o ln i c z y c h , g o s p o ­

d a r c z y c h , s p o łe c z n o - r o ln ic z y c h , i i n ­

n y c h  z t e r e n u , c e l e m  u m ie s z c z e n ia  

i c h  iw  „ K ło s a c h “ . A r ty k u ły  o  i l e  b ę ­

d ą  w y d r u k o w a n e  s ą  h o n o r o w a n e .

Z w r a c a m y  w ię c  p r z e to  u w a g ę  p p .  

R o ln ik ó w , a b y  w  m ia r ę  m o ż n o ś c i z e -  

c h c ie l i z a s i l a ć  r e d a k c ję  „ K ło s ó w 4 4 w  

a r ty k u ły . Z  t e r e n u  b a r d z o  c z ę s to  p o ­

d a ć  m o ż n a  d u ż o c i e k a w y c h  i p o ż y ­

t e c z n y c h  w ia d o m o ś c i , z e c l i c ą  t y lk o  p .  

p . R o ln ic y  t ą  s p r a w ą  c o ś k o lw ie k  b l i ­

ż e j s i ę  z a in t e r e s o w a ć .

Z y s k a  b o w ie m  n ie ty lk o r e d a k c ja  

„ K ło s ó w 4 4 a l e  c a ły  z a w ó d  r o ln i c z y .

Komunikat Nr. 117.
Z a w ia d a m . C z ło n k ó w ’ n a s z y c h , ż e  

r e d a k c ja „ K ło s y 4 4 —  d a je  s p e c ja ln e  

p  r e m  j e  t y m  c z ło n k o m , k tó r z y  z a a b o ­

n u ją  n a  c a ły  r o k  „ K ło s y 4 4 . D la  p o s i a ­

d a c z y  p r y w a tn y c h  p o s ia d ło ś c i p r e n u ­

m e r a ta  r o c z m a w y n o s i 1 0 ,—  z i . , d la  

o s a d n ik ó w  6 ,—  z ł . T y t . p r e m j i p p .  

C z y te ln i c y  o t r z y m a ją  j u ż  t e r a z k a ­

l e n d a r z  g o s p o d a r s k i n a  r o k  1 9 3 5  o  o -  

b ję to ś c i 3 0 0  s t r o n .

P r e n u m e r a tę n a  „ K ło s y 4 4 , p r z y j ­

m u ją  i n s t r u k to r z y  T P R . w ’ W ą b r z e ź ­

n ie . Z a r a z e m  p r o s im y  o  z a m ó w ie n ie  

k a le n d a r z a  r o ln ic z e g o  n a  r o k  1 9 3 5 .

K a le n d a r z z p r z e s y łk ą k o s z tu j e  

1 ,5 0  z ł .

Z a c h ę c a m y  r o ln ik ó w , a ż e b y  z w ła ­

s z c z a  t e r a z  w  c z a s i e  d łu g ic h  z im o w .  

w ie c z o r ó w ’ z a o p a tr z y l i s i ę  w  d o b r ą  

l e k tu r ę .

Komunikat Nr. 118
Z  o k a z j i ś w ią t B o ż e g o  N a r o d z e n ia  

Z a r z ą d  T o w . R o ln . P o w . s k ł a d a  w s z y ­

s tk im  c z ło n k o m  K ó łe k  R o ln ic z y c h  —  

s e r d e c z n e  ż y c z e n ia  w s z e lk i e j p o m y ­

ś ln o ś c i , w  s z c z e g ó ln o ś c i z a ś d z ię k u je  

Z a r z ą d o m  K ó łe k R o ln ic z y c h  z a  i c h  

o f i a r n ą  p r a c ę  n a  n iw ie  s p o łe c z n o  r o l ­

n ic z e j . M o ż e m y  b y ć  z a d o w o le n i , i ż  w  

m ia r ę  m o ż n o ś c i s p e łn ia m y  n a s z e  z a ­

d a n ie  n a le ż y c i e .

Komunikat Nr. 119

W  d n ia c h  1 i 2  l i s t o p a d a  b r . o d b y ł  

s i ę  w  K r a k o w ie  Z ja z d , z w o ła n y  p r z e z  

I n s ty tu t  B a ł ty c k i w  T o r u n iu , p o ś w ię -  

c o n y  s p r a w o m  r o ln ic z y m , a  w  s z c z e ­

g ó ln o ś c i o s a d n ic z y m  n a  P o m o r z u .

Z ja z d  m ia ł c e c h y  w y b i tn ie  n a u ­

k o  w o - g o s p o d a r c z e . W  Z je ź d z ić  w z ię ­

l i u d z ia ł p r z e d s ta w ic i e le  M in . R o ln ic ­

tw a , I z b  i o r g a n iz a c y j r o ln i c z y c h  o r a z  

w s z y s tk i c h  u n iw e r s y te tó w ’ p o l s k i c h .  

P o m . T o w ’ . R o ln . b y ło  r e p r e z e n to w a ­

n e  n a  t y m  z j e ź d z i ć  p r z e z  p p . p r e z e ­

s ó w ’ C z a r l iń s k ie g o , S e r o ż y ń s k ie g o  i  

p . D r . Z a k r z e w s k ie g o .

Komunikat Nr. 120

W  d n ia c h  2 1 l i s t o p a d a  b r . o d b y ła  

s i ę  w  W a r s z a w ie w T M in is t e r s tw ie  

R o ln ic tw ’ a  i R e f o r m  R o ln y c h  k o n f e ­

r e n c j a  W ’ s p r a w a c h  o d d łu ż e n io w y c h  

o r a z  o r g a n iz a c j i z b y tu  p r o d i łk tó w  —  

r o ln y c h . N a k o n f e r e n c ję  t ę  z a p r o s i ł  

) . M in i s te r P o n ia to w s k i z r a m ie n ia  

’ o m . T o w . R o ln . p p . p r e z e s ó w  C z a r -  

i ń s k i e g o , S e r o ż y ń s k ie g o  i R z ą s ę .

N a k o n f e r e n c j i p r z e d s t a w . T P R .  

p o d n ie ś l i c a ły  s z e r e g  s p r a w  w  z a k r e ­

s i e  a k c j i o d d łu ż e n io w e j , d o ty c h c z a s  

o d p o w ie d n io  u r e g u lo w a n y c h , a  p r z e -  

d e w is z y s tk ie m  s p r a w T ę o s a d n ic tw a  a -  

n u la c y jn e g o  i l i k w id a c y jn e g o , s p r a ­

w ę  c z y n s z ó w  w ie c z y s ty c h  r y g o r y s ty ­

c z n ie  ś c i ą g a n y c h  p r z e z  D y r e k c ję  L a ­

s ó w ' P a ń s tw o w y c h  z a  o s t a tn i e  1 0  l a t ,  

s p r a w y  L a n d s c h a f tu , s z a c u n k u g o s ­

p o d a r s tw ’ , k o s z tó w ’ z w ią z a n y c h  z  k o n ­

w e r s ją  o r a z  w d e le  i n n y c h  s p r a w  a k ­

t u a ln y c h  n a  P o m o r z u  z  t e g o  z a k r e s u .

P . M in is t e r  s p r a w y  t e  p r z e d y s k u ­

t o w a ł , p r o s z ą c , a b y  P . T . R . z ło ż y ło  

m e m o r ja ł  w  t y c h  s p r a w a c h  n a  p i ś m ie  

z  w y s z c z e g ó ln ie n i e m  d ą ż e ń  w  t y m  z a ­

k r e s i e  r o ln ic tw a  p o m o r s k ie g o .

Komunikat Nr. 121

W o je w . B iu r o  d o  s p r a w ’ F in a n s o -  

w o - R o ln y c n  p o d a  j e d o w ia d o m o ś c i ,  

ż e  p r z e w id z ia n e w a r ty k u le  1 2  d e ­

k r e tu  z  d n ia  2 4  p a ź d z ie r n ik a  1 9 3 4  r . ,  

( D z . U . N r . 9 4  p o z . 8 4 1 ) R o z p o r z ą d z e ­

n ia  R a d y  M in is t r ó w  d o ty c z y ć  b ę d z ie  

m ię d z y  i n n e m i s p r a w y z a d łu ż e n ia  

r o ln ik ó w  w o b e c S k a r b u  P a ń s tw a  w  

o s o b ie  D y r e k c j i  L a s ó w  P a ń s tw o w y c h .  

D o  c z a s u  w y jś c i a  w  ż y c ie  t e g o  r o z p o ­

r z ą d z e n ia . D y r . N a c z e ln a L a s ó w  P . ,  

z a r z ą d z i ł a  o k ó ln ik i e m  z  d n ia  7  g r u d ­

n ia  1 9 5 4  r . n ie z w ło c z n e  w s tr z y m a n ie  

k r o k ó w ’ e g z e k u c y jn y c h , p r o w a d z o ­

n y c h  z  t u t . n a le ż n o ś c i z a s p r z e d a n e  

n ie r u c h o m o ś c i p a ń s tw ’ o w e , a t a k ż e  

w s z e lk i c h  i n n y c h  z o b o w ią z a ń  w  s to ­

s u n k u  d o  A d m in i s t r a c j i L a s ó w  P a ń -  

s tw o w y c h , p o w s ta ły c h  p r z e d d n ie m  

1 l i p c a  1 9 3 2  r . , w  w y p a d k u z a ś g d y  

c h o d z i o  s p r z e d a ż  d r e w n a , r ó w n ie ż  i  

w ’ t e d y  c h o ć b y  c z ę ś ć  d łu g ó w  p o c h o d z i ­

ł a  z  o k r e s u  z  p r z e d  1 l ip c a  1 9 3 2  r .

Z  p o w y ż s z e g o  w y n ik a , ż e  t a k ż e  i  

z a l e g ło ś c i 1 z  p r z e d  d n ia  1 l ip c a  1 9 3 2  r .  

p o w s ta łe  z  t y t . t a k  z w . „ K a n o n ó w 4 4 —  

o b c ią ż a ją c y c h  n ie k tó r e g o s p o d a r s t ­

w a  r o ln e ,  n ie  m o g ą  b y ć  o b e c n ie  e g z e ­

k w o w a n e .

R ó w n ie ż  z o s t a j ą  w s tr z y m a n e e g ­

z e k u c je p r o w a d z o n e  t y t . z a l e g ł e g o
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jęczm iennego, bobkow ego i m akuchu 
ln ianego. O czywiście jeśli ktoś nie 
m oże daw ać w szystkich w ym ienio­
nych i  u składników , będzie dalw iał to, 
co m a, ale nigdy nie m oże w  m ieszan­
ce dla cieląt braknąć ow sa i m akuchu 
ln ianego, lej m ieszanki daje się od 
pół kilograma, um niejszając jedno- 
ześnie daw kę ow sa gniecionego, którą 

do tej chw ili cielę otrzymyw ało. W  
czw artym m iesiącu m ożna już daw ać 
1 kilogram tej m ieszanki. Z chw ilą zaś 
gdy przestanie się daw ać m leko, pod­
nosi się daw kę do półtora kilograma 

'dziennie i tę ilość pozostaw ia się nie- 
isza się też daw ka siana, co m iesiąc 
pół kilogram a. Cielę roczne potw in- 

• no zjadać 5 — 6 kilcgram ów siana 
dziennie.

jedną z najważniejszych pasz po­
trzebnych koniecznie dla cieląt, są 
buraki. M łodym cielętom nigdy nie 
należy, daw ać ziemniaków , gdyż nie 
będą dobrze rosły, natom iast zaczną 

I osadzać tłuszcz, co u sztuk przezna- 
Jczonych do hodow li, jest w w ysokim 
'stopniu niepożądane. Już trzym ie­
sięcznym cielętom daje się buraki, 
szarpane lub drobno przerąbyw ane. 
Zaw sze m uszą być one płókane, by 

i nie były oblepione błotem , które jest 
iszkodliw em obciążeniem żołądka. Bu- 
j raków daje się początkowo 1 kilog ­
ram dziennie i co trzy tygodnie doda- 

! je się po 1 kilogram ie. M łodzież ro­
czna pow inna zjadać 10 — 12 kilo ­
gram ów dziennie buraków . Starszym 
cielętom m ężna częściow o zam iast bu- 

' raków daw ać kiszonkę w tej samej 
ilości, nigdy jednak nie pow inno się 
daw ać sam ej ty lko kiszonki.

G dy cielęta przestają otrzym ywać 
m leko pełne, trzeba im dodaw ać do 
pa s z a codziennie łyżkę kredy szlam o- 

iw ianej i V 2 łyżki soli kuchennej. Pew - 
; na ilość soli m inerału, jest koniecznie 
potrzebna do dobrego rozw oju kości 
w tedy zapom inać o dodatku kredy 
szlamow anej. Lepiej jest naw et da­
w ać w tedy fosforany pastewne za­
m iast kredy.

czynszu należnego za dzierżawę grun­
tów państwow ych, o ile zaległości 
lub naw et choćby jej część pochodzi 
z przed dnia 1 lipca 1932 r. i dłużnik 
dzierżawi nadal nieruchom ość, w agi, 
jest posiadaczem jakiegokolw iek go­
spodarstwa rolnego.

Podając pow yższe do । w iadom ości. 
Pow iatowe Biuro do Spraw Finanso­
w o Rolnych prosi, aby o ew entual­
nych w ypadkach niestosow ania się 
organów egzekucyjnych do postano­
w ień w yżej w ym ienionego okólnika, 
pow yższe zostanie natychm iast po- 
w iadom nione. z podaniem konkret­
nych okoliczności sprawy.

Zarząd TPR.

(— ) K limek W . —  prezes 
(— ) Ew ertow ski, sekretarz

JAK NALEŻY KARMIĆ MŁODE 
CIELĘTA

A żeby z cieląt w yrbsły dobre kro­
w y, trzeba je, gdy są m tode, odpo­
w iednio karm ić. N ajw ażniejszą rolę 
w  w ychow ie m łodych cieląt odgryw a 
m leko. N ajmniej w ciągu trzech, a le­
piej w  ciągu ‘czterech m iesięcy należy 
daw ać m leko m łodym cielętom . D aje 
się cielęciu m leka ty le, ile w ynosi 
siódma część jego w agi. Potem, po­
niew aż w ychód byłby zbyt drogi, za­
stępuje się stopniow o m leko pełne, 
jn lekiem odtłuszczonem . Cdy cielę 
m a 70 kilogramów w agi, ilość m leka, 
przypadająca dla niego w ynosi 10 li ­
trów dziennie. Przez pew ien czas da­
je się tę ilość, lecz już m iesięcznem u 
cielęciu m ożna częściow o daw ać m le­
ko chude. Z początkiem trzeciego m ie­
siąca zaczyna się stopniow o ujm ow ać 
porcję m leka.

Przy karm ieniu chudem m le­
kiem , trzeba pamiętać o dodawaniu 
siem ienia ln ianego (łyżkę na litr  
m leka), gdyż pew na ilość tłuszczu 
jest cielęciu do dobrego rozw oju ko­
niecznie potrzebna.

W  trzecim tygodniu zaczyna się 
przyzwyczajać cielęta do jedzenia 
ow sa gniecionego i siana. W m iarę, 
jak cielę przyzwyczaja się do jedze-; 
nia, pcw iększa się porcje ow sa i sia­
na, których daje się ty le, ile m oże 
ono zjeść w ciągu dnia. I rzym iesię­
czne cielę pow inno zjadać około 1 ki ­
lograma siana i pół kilograma ow sa 
dziennie. Poniew aż w tym czasie na­
stępuje zm niejszenie daw ki m leka, a 
ciele rośnie i potrzebuje ono córa? 
w ięcej jedzenia, przeto trzeba daw ać 
trzym iesięcznym cielętom m ieszankę 
złożoną w rów nych ilościach z ow sa 
gniecionego, otrąb pszennych, śrutu 

Kącik gospodyń.
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Co należy rozumieć pod 
oszczędnością w gospodar­

stwie domowem
H asłem każdej gospodyni pow inno 

być „gotować tanio, sm acznie i higje- 
nicznie“ . G ospodyni, która zrozum ie 
to hasło i do niego się dostosuje, po­
w iedzieć Sobie m oże, że odkryła ka­
m ień m ądrości, który w  jej dom w nie­
sie dostatek, zdrow ie i zadow olenie.

Źle zrozumiałby intencję tego hasła 
ten, kto sądziłby, że przez kupno ta­
nich m aterjałów , gotuje się tanio.

D obry towar m usi być dobrze za­
płacony, kupić lepiej połow ę w iktua­
łów dobrej jakości, aniżeli dw a razy 
w ięcej lichych. K ażdy produkt nale­
ży kupow ać w  czasie w łaściw ym , gdy 
darzy nim pora roku np. szparagi, ku­
puje się na w iosnę, a kapustę w  jesie­
ni, a nie naodw rót, gdyż w tedy te m a- 
terjały są sm aczne i w przystępnej 
cenie.

K upow ać należy o ile m ożności z 
pierwszego źródła. Przekupnie i han­
dlarze m uszą zarobić, ich zyski opła­
camy z naszej kieszeni. K ażda gospo­
dyni zapozna się z m aterjałam i spo- 
żyw czem i najłatw iej w tedy, gdy ku­
puje je osobiście na targu. G ospody­
ni. gdy kupuje sam a, kupuje ty lko ta­
kie w iktuały, które jej odpow iadają 
i korzysta z w iększego dow ozu, obfit­
szego doboru i przystępniejszych cen. 
Zrobić m oże w tenczas zapas produk­
tów , których cena w zim ie podnosi 
się w dw ójnasób. K upowanie zapa­
sów w w iększych ilościach, jest zaw­
sze korzystne, zyskuje się pew ną zni­
żkę w cenie, i nie traci się drogiego 
czasu na codzienne drobiazgow e kup­
no. —

O szczędna gospodyni nie kupi ni­
gdy rzeczy niepotrzebnej w dom u. 
N ajtaniej kupiony towar jest prze­
płacony, gdy jest zbędny. D obra go­
spodyni choć oszczędna, nie skąpi do­
m ow nikom pokarm u, dba aby jadło 
było pożvw ne, dobre, dostatnie i 
w czas podane.

N ie w ym yślność potraw, ale do­
bór m aterjałów, częsta zm iana i do­
bre w ykonanie są cechą dobrej kuch­
ni. Im prostsze potrawy, tern są zdro­
w sze. gdy przyrządzone są sm acznie, 
a podane apetycznie! W ykw intne da­
nia. gdy są źle przyrządzone psują 
nietylko apetyt, ale i zdrow ie.

Potrawy pow inny być higjenicznie 
w ykonane. W ażne to jest nietylko dla 
chorych, ale i dla zdrowych, którzy 
w łaśnie przez nie zachow anie higie­
ny, nabaw ić się m ogą choroby. Za­
chow anie czystości przy sporządza­
niu pokarmów jest kw est ją pierwszo­
rzędnego znaczenia. Rów nież w ażnym 
jest sposób gotow ania pokarmów , któ­
re pow inny być sm aczne i strawne.

Każdy rolnik powinien 
należeć do

kołka rolniczego T.RP.



— 3 —

Dalsze rozporządzenie wykonawczeJIHGFEDCBA 
do dekretów o oddłużeniu w rolnictwie

Ministerstwo Skarbu opracowało już dwa 

rozporządzenia wykonawcze do wydanych ostat­

nio dekretów o oddłużeniu rolnictwa. Z uwagi 
na wielkie znaczenie tych rozporządzeń — po- 

dajemy je w streszczeniu.

Ulgi w spłacie długów w bankach 
panstwowych.

Jak podawaliśmy, przygotowano już roz­

porządzenie ministra Skarbu w sprawie wyko­

nania rozporządzenia Erezydenta z dnia 24-go 

października 1934 r. o ulgach w spłacie dłu­
gów posiadaczy gospodarstw wiejskich oraz rol­

niczych przedsiębiorstw i mstytucyj w bankach 

państwowych (Dz. Ustaw R. P. Nr. 94 poz.839)
Pierwsza część rozporządzenia wykonaw­

czego Poświęcona jest Państwowemu Banków. 

Rolnemu
Z dniem 31 grudnia br. uruchamia się w P. 

B. R. Fundusz Oddłużenia w wysokości 92,500 

tysięcy zł., składających się z różnych dotacyj 

państwowych.

Państwowy Bank Rolny zostaje upoważnio­

ny do zastosowania wobec dłużników Banku —  
na rachunek Funduszu Oddłużenia, ulg nastę­

pujących:

Kredyty w listach zastawnych

1) W zakresie kredytu długoterminowego 

w listach zastawnych ulgi odnosić się będą do 
gospodarstw kategorji A, oraz do gospodarstw 

powstałych z parcelacji bez względu na obszar.

a) do umorzenia tej części nieumorzonego 

kapitału pożyczek według stanu na 1 stycznia 

1935 roku, która stanowi nadwyżkę ponad 50% 
przyjętego przy udzielaniu pożyczki szacunku 

obciążonych nieruchomości;
b) do umorzenia według uznania P. B. R., 

całości lub części poszczególnych oraz wraz z 
dodatkiem administracyjnym poczynając od ra­

ty płatnej 1 października 1934 r. w stosunku do 
dłużników, których gospodarstwa zostały dot­

knięte klęską powodzi w roku 1934;

c) do umorzenia według uznania P. B. R. 
w granicach do 20% nieumorzonego kapitału, 

według stanu na dzień 1 stycznia 1935 r. w sto­
sunku do dłużników, którzy przekazali listy za­

stawne, opiewające na złote w złbcie, według 

parytetu 9/31 grama czystego złota na 1 zł. w 
złocie na poczet ceny kupna ziemi po kursie nie 

wyższym, niż 100 zł. za 100 zł. w złocie wyżej 

podanego parytetu;
d) do obniżenia oprocentowania w 4-rech 

ratach kolejowych amortyzacyjnych o lYt proc, 
rocznie, poczynając od raty październikowej 

1934 roku.

Kredyty meljoracyjne
2) ]V zakresie kredytu długoterminowego 

w obligacjach melioracyjnych P. B. R.: a) do 
umorzenia tych części pożyczek w obligacjach 
meljoracyjnych wypłaconych przed dniem 1-go 

lipca 1932 r„ co do których P. B. R. stwierdzi, 
że te części pożyczek zużyte były na budowę 

odpływów, zmeliorowanie gruntów i tp.; b) do 

umorzenia części pożyczek, wypłaconych przed 

dniem 1 lipca 1932 r.', które zużyte zostały na 

zmeliorowanie grutów, obclążonych oprócz po­

życzek melioracyjnych i innemi pożyczkami P. 
B. R.; c) do umorzenia w 10% kapitału poży­

czek w obligacjach melioracyjnych, wypłaco­

nych przed dniem 1 lipca 1932 r. e) do obniże­

nia oprocentowania w 4-ch kolejnych ratach a 
mortyzacyjnych o 1% proc, rocznie poczy­
nając od raty październikowej 1934 r. pożyczek 

w obligacjach meljoracyjnych.

Reszta ceny zakupu
3) W zakresie należności z tytułu reszty 

ceny kupna gruntów z majątków własnych P.- 
B. R. — do częściowego lub całkowitego umo­

rzenia wszelkich zaległych należności stosowa­

nia obniżenia oprocentowania oraz w poszcze­

gólnych przypadkach, częściowego umorzenia 

kapitału według zasad zatwierdzonych na wnio­
sek prezesa Banku przez ministra skarbu

Kredyty krótkoterminowe

4) W zakresie kredytu krótkoterminowego 

do stosowania obniżenia oprocentowania oraz 

innych ulg i umorzeń według zasad zatwierdzo­
nych na wniosek prezesa Banku przez ministra 

Skarbu.
Plany ulg będą obejmowały również su­

my przeznaęzone na obniżenie cen sprzeda­
wanych przez Bank działek z parcelacji 

własnych majątków.
Na wniosek prezesa Banku minister 

Skarbu w porozumieniu z ministrem Rolnic­

twa i B. R. może udzielać dalszych ulg, nie­
przewidzianych w ’ omawianem rozporządze­

niu.

Odroczenie terminów płatności
Państwowy Bank Rolny zostaje upoważ­

niony: 1) do odraczania terminów płatności 
i rozkładania na raty zaległości, powsta­
łych przed dniem 1 lipca 1954 r. z tytułu 
pożyczek w listach zastawnych jak również 
do konwertowania tych zaległości na dodat­
kowe długoterminowe amortyzacyjne po­
życzki gotówkowe z okresem umorzenia 
nieprzekraczającym 40 lat licząc od dnia 1 
stycznia 1938 r. przy oprocentowaniu 4% 
proc., w stosunku rocznym: 2) do odracza­
nia terminów płatności i rozkładania na ra­
ty zaległości powstałych przed dniem 1 lip ­

ca 1954 r. z tytułu reszty ceny sprzedaży 
gruntów z majątków własnych Banku, jak 
również do konwertowania tych zaległości na 
dodatkowe długoterminowe pożyczki z okre­
sem umorzenia do 40 lat licząc od 1. I. 1938 
przy oprocentowaniu 4>ś proc, rocznie; 5) 
do odraczania terminów płatności rozkłada­

nia na raty zaległości powstałych przed 
dnieml lipca 1934 r. z tytułu kredytów u-, 
dzielonych w obligacjach meljoracyjnych 
jak również do konwertowania tych zaleg­

łości na pożyczki z okresem do 50 lat licząc 
od 1. I. 1938 przy oprocentowaniu 4% rocz­

nie.

Kredyty Banku Gospodarstwa Kra­

jowego

Druga część rozporządzenia poświęcona
jest Bankowi Gospodarstwa Krajowego. Z 

! dniem 31 grudnia’ rb. uruchamia się w B. G. 
SR. Fundusz Oddłużenia. Wysokość jego wy- 

; nosić będzie ca 40 miijonów zł z różnych 
Idotacyj państwowych.

B. G. K. zostaje upoważniony do zasto­
sowania wobec dłużników Banku na rachu­
nek Funduszu następujących ul: 1) w za­
kresie kredytu długoterminowego: a) do u- 

morzenia przedwojennych pożyczek włoś­
ciańskich b. Polskiego Banku Krajowego we 
Lwowie; b) do umorzenia pożyczek udzielo­
nych rolnikom na odbudowę zniszczeń wo­
jennych przez b. Galicyjski Wojenny Za­
kład Kredytowy i b. Państwowy Bank Od­
budowy: całkowitego w r stosunku do gospo­
darstw o obszarze nie wyżej 50 ha oraz 
częściowego lub całkowitego przyznawane­
go indywidualnie w stosunku do większych 
gospodarstw; c) do umorzenia w poszczegól­
nych przypadkach części lub całości odse­
tek zwłoki w raz z dodatkiem administracyj­
nym od zaległych rat kredytu długotermino­
wego; d) do umorzenia części lub całości po­
szczególnych rat wraz z dodatkiem admini­
stracyjnym poczynając od raty płatnej 1 
lipca 1954 r. wstosunku do dłużników któ­
rych gospodarstwa zostały dotknięte klęską 
powodzi w 1954 r.: 2) w zakresie kredytu 
krótkoterminowego — przez stosowanie ob­
niżenia oprocentowania oraz innych ulg. i 
umorzeń. Zasady ulg i umorzeń wyżej prze­
widzianych ustali na wniosek prezesa Banku 

minister Skarbu.

Wysokość *sum przenaczonych na ulgi 

wyżej wymienione oznaczy minister Skarbu 
na podstawie przedstawianych przez prezesa 
Banku planów oddłużenia. Na wniosek pre­
zesa Banku minister Skarbu może udzielać 
dalszych ulg nieprzewidzianych w omawda- 

nem rozporządzeniu.

B. G. K. zostaje upoważniony do odra­
czania i rozkładania na raty zaległości pow­
stałych przed dniem 1 lipca 1954 r. z tytułu 
pożyczek w listach zastawnych jak również 
do konwertowania tych zaległości na dodat­
kowe długoterminowe amortyzacyjne po­
życzki gotówkowe z okresem umorzenia do 
lat 40 licząc od dnia 1. 1. 1938 r. przy opro­

centowaniu 4% proc, rocznie.

Pomoc Skarbu dla instytucyj oddłu- 
żających .

Drugie rozporządzenie wykonawcze do­

tyczy Instytucyj oddłużających rolnictwo 
w myśl projektu rozporządzenia czynności 

dotyczące pomocy Skarbu Państwa dla tych 
instytucyj będą wykonywane przez Bank 
Akceptacyjny. Pomoc Skarbu Państwa okre­
ślona w wysokości 150 milj. zł będzie przez­
naczona na pokrycie strat z tytułu odsetek 

fi kapitału poniesionych przez instytucje 

kredytowe na wierzytelnościach rolniczych 

objętych układami konwersyjnemi.
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HANDEL DOZWOLONY PO GODZINIE 19-TEJ (ART. 4
DZ. U. Z 2. IH. 28, POZ. 564).

W m yśl art. 4 i 8 pow yższego rozporządzenia po ga­

dzin ie 19-tej m ogą być otw arte i dokonyw ać sprzedaży 

w okresie roku oznaczonym ustaw ą ty lko i w yłącznie bud­

k i i k iosk i, w których sprzedaje się do spożycia na m iej­

scu w odę sodow ą, w ody m ineralne, napoje chłodzące, sło­

dycze i ow oce, lecz nie posiada się na sprzedaż żadnych 

innych tow arów .
O tw arcie i sprzedaż w ym ienionych w yżej tow arów 

w innych sk lepach, posiadających różne tow ary, oraz k io ­

skach i budkach posiadających na sprzedaż jeszcze inne 

tow ary, niż w ym ienione jest w  m yśl w spom nianego rozporzą­

dzenia w zbronione po godzin ie 19-tej. (O rzecz. z 28. "V . 34. 

N r. 1 K . 339/34).

UKŁADY KONWERSYJNE W ROLNICTWIE OBJĘŁY PO­
NAD 100 MILJONóW DŁUGÓW.

•

W aoraj pod przew odnictw em prezesa K . Stam irow skiego 

odbyło się posiedzenie kom itetu k  on w ersy jnego przy B anku A k-  

ceptacy jnym , na którem rozpatrzono i zatw ierdzono 1.600 ukła­

dów konw ersy jnych na ogólną sum ę 1.800 tys. zł.

O d czasu rozpoczęcia sw ych czynności B ank A kceptacy jny 

zatw ierdził 64.410 układów konw ersy jnych na sum ę 108,700 tys. 

złotych. U kłady te przypadają na B ank R olny —  24 i pół m ilj>  

złotych, B ank G ospodarstw a K rajow ego 15 i pół m ilj. zł., C en­

tralną K asę Spółek R oln iczych —  17 i pół nuljon. zł.. K om unal­

ne K asy O szczędności —  10 i pół m ilj. zł^ Spółdzieln ie K re- 

-dytow e —  10 m ilj. zł., C entrale G ospodarcze i Finansow e —  

4 m ilj. złotych, reszta zaś przypada na banki handlow e.

Jeżeli chódri o napięcie tery torjalne akcji konw ersy jnej, 

to najw ięcej układów zaw arto w w ojew ództw ie poznańskaem , 

w arszaw skiem i lubelsk iem .

N ależy zauw ażyć, że B ank R olny, C entralna K asa Spółek 

R oln iczych, K . K . O . i spółdzieln ie kredytow e przew ażnie kon­

w ertu ją zadłużenia m ałoro lnych, natom iast B ank G ospodarstw a 

K rajow ego oraz banki akcy jne obejm ują w iększą w łasność.

3-PROCENTOWA RENTA WIECZYSTA.

W czoraj ogłoszone zostało i w eszło w  życie rozporządzenie 

Prezydenta o w ypuszczeniu 5 proc, renty w ieczystej. M inuter 

skarbu upow ażniony jest do w ypuszczenia w serjach 5 proc, 

renty w ieczystej. O gólna sum a renty nie m oże przekroczyć 

200 m iljonów złotych.

W  rencie tej m ogą być lakow ane fundusze insty tucy j i oeób 

praw nych praw a publicznego, w skazanych przez m inistra skar 

bu. R enta w ieczysta zabezpieczona jest całym ruchom ym i nie­

ruchom ym m ajątk iem państw a.

W szystk ie inne w arunki em isji, a w ięc w ysokość odcinków 

term iny w ypuszczenia poszczególnych serji, term iny płatnośoi 

odsetek, w arunki dokonyw ania w płat należności za obligacje 

oraz term iny w ydaw ania renty w ieczystej ustali m inister skarbu.

Podobno pierwsza serja obligacji renty w ieczystej m a byt 

w ypuszczona na sum ę 30 m iljonów zł. W obligacjach renty 

praw dopodobnie będą lokow ać sw e fundusze m . in . insty tucje 

ubezpieczeń społecznych, które obecnie rozporządzają znaczne- 

B ti rezerw am i gofbw kow em i. D o lokow ania gotów ka w rencie 

w ieczystej m ają być pociągnięte rów nież pryw atne insty tucje 

ubezpieczeniow e.

O USTALENIU NAZW MIEJSCOWOŚCI I O NUMERACJI
NIERUCHOMOŚCI.
Z dniem ogłoszenia w eszło w  życie rozporządzenie Pre­

zydenta R zeczypospolitej pod pow yższą nazw ą z dnia 24. X . 

1934 r^ uchylające w szelk ie obow iązujące przepisy w tych 

spraw ach, za w yjątk iem art. 45 ustaw y z 25. III.  35 r. e częśc. 

zm ianie ustro ju sam orządu tery torjaluego.

R ozporządzenie to ustanaw ia przy M inistrze Spraw 

W ew nętrznych K om isję U stalan ia N azw M iejscow ości jak©  

organ opin jodaw czy, u także czasow e kom isje reg jonalne. 

które M inister Spraw W ew nętrznych m oże pow oływ ać w  ce­

lu przygotow yw ania m aterjału dla obrad K om isji, zadanieni 

której będzie uregulow anie nazw m iejscow ości zam ieszka­

nych (sam oistne osiedla) i niezam ieszkanych. U rzędow e naz­

w y m iejscow ości w raz z ich pisow nią, które jedynie w olna 

będzie używ’ ać w r stosunkach publicznych, ustala i zm ienia 

M inister Spraw W ew nętrznych w drodze rozporządzeń ogła­

szanych w M onitorze Polsk im , przyczem pierw sze rozpo­

rządzenia, m ające obejm ow ać nazw y m iejscow ości na obsza­

rze conajm niej jednego w ojew ództw a ogłoszone będą w u- 

rzędow ej części’ „W ykazu M iejscow ości R zeczypospolitej 

Polsk iej" w ydanego przez G łów ny U rząd Statystyczny.

Pozatem om aw iane rozporządzenie nakłada na zarządy 

m iejsk ie obow iązek utrzym yw ania tab liczek z nazw am i ulic  

i placów na każdym narożniku oraz zobow iązuje organy 

zarządzające zw iązków sam orządow ych do oznaczenia nu­

m erem porządkow ym każdej nieruchom ości, zarów no za­

budow anej, jak i przeznaczonej pod zabudow ę w edle pra­

w om ocnego planu. Szczegółow e przepisy i zasady num era­

cji w yda M inister Spraw W ew nętrznych, zaś kary za w y ­

kroczenia przeciw’ ko tym przepisom przew idują areszt d» 

m iesiąca lub grzyw ny do 1.000 zł. oraz 500 zł. nakładanych 

w drodze adm in istracy jnej.

O NIEKTÓRYCH PRZESTĘPSTWACH PRZECIWKO BEZ­

PIECZEŃSTWU PAŃSTWA.

W eszło w życie rozporządzenie Prezydenta R zeczypo- 

, spolitej z dnia 24. X . 34 r. (D z. U . 94/54, poz. 851) pod po­

w yższym ty tu łem , uchylające dotychczasow e zasadnicze 

rozporządzenie z dnia 16. II. 1928 r. o karach za szpiego­

stw o i niektóre inne przestępstw a przeciw Państw u (D z. U . 

18, poz. 160), które zaw iera przepisy m aterjalne, procesow e 

oraz przejściow e.

N a podkreślen ie zasługuje k ilka m om entów . W zależ­

ności od rodzaju i rozm iarów przestępstw a w ym ierzone bę­

dą różne kary sądow e do kary śm ierci w łącznie.

O kreślenie ta jem nicy państw ow ej i in form acji w ojsko­

w ej, których zdradzenie pociąga za sobą skutk i karne, za­

w iera art. 9, jak niżej:

A  rt. 9. § 1. Tajem nicę państw ow ą stanow ią w iadom o- 

1 ści, dokum enty lub inne przedm ioty , które z pow odu ich 

treści lub jakości należy ze w zględu na dobro Państw a 

Polsk iego zachow ać w ta jem nicy przed rządem państw a ob­

cego, choćby naw et zarządzenia, norm ujące czynności służ­

bow e, nie uznaw ały ich za ta jne, albo choćby zachow anie 

ich w ta jem nicy przed pew nem gronem osób było niem oż­

liw e.

4 2. In form ację w ojskow ą stanow ią w iadom ości do­

kum enty lub inne przedm ioty , które, nie będąc ta jem nicą 

państw ow ą, dotyczą jednak w ojskow ej obrony Państw a 

lub jego sił zbro jnych.

5 3. Przez rząd państw a obcego rozum ieć należy także 

osoby, działające w in teresie tego rządu.

Postępow ania w znow ione w spraw -ie, rozpoznanej na 

podstaw ie przepisów dotychczasow ych, toczy się na podsta­

w ie przepisów tego now ego rozporządzenia.

M iędzy innem i rozporządzenie ustala, że kto w ykra­

cza przeciw ko przepisom o m eldow aniu osób w obszarze 

w arow nym lub w rejon ie um ocnionym podlega karze are­

sztu do 3-ch m iesięcy i grzyw ny do 3000 złotych, albo jed­

nej z tych kar.


